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Warszawa Pat. Odpowiedź czeską 
na notę polską z dnia 27. 9. b. r do* 
piero o godz, 13 dn. 30. 9. wręczono 
posłowi polskiemu w Pradze który 
begwłocznie przesiał ją samolotem 
do Warszawy.

Nota ogran.cza się niestety do o* 
gólni ków, którymi rząd czeski wido 
cznie usiłu.e jedynie przewlec sytua* 
cję i uchylić się od wykonania zło* 
źonych uprzednio oświadczeń. T a tę* 
akcja rządu czeskiego była powodem, 
t f i  rząd pclski w dniu dzisiejszym od 
powiedział bezzwłocznie, domagając 
się w sposób asny i sprecyzowany 
spełnie.ua słusznych i umoty wow.u 
nych żądań polskich w sprawie Sląs* 
ka Cieszyńskiego

Odrowiedizalność za niezałatw:c* 
nie tej sprawy spadnn na rz3d cze- 
ski.

Warszawa Pat. Nota polska zosta* 
ła wysłana do Pragi speualnym sa* 
mołotem, który wylądował tam o £• 
22.07 i była natycr.miast doręczona 
rządowi czeskiemu.

Cieszyn Pat. W  Cieszynie została 
rozplakatowana odezwa p. t-

Rodacy za Olzą — armia po!«ka 
niesie wam wolność. Niech nikt nie 
przypuszcza, że ofiara krwi naszych 
braci za Olzą mogłaby być terenem

■akichś międzynarodowych pr-etno* 
gów, bo cala Polska i i :j rzad zade
cydowali, że o losie Śląska Zaolzań* 
skięgo rozstrzygnie armia polska. 
Zbhża się więc dla naszych braci za 
Olza historyczna godzina. Chwila po 
wrotu liczy się nie na godziny lecz 
;uż na minuty. Na wypadek. gdvby 
Czechosłowacja nie zwróciła nam Ślą 
ska Zaolzańskiego dobrowolnie, o 
powrocie jego do Macierzy zadecy* 
duie nasza armii, polska.

Ostani apel
Katowice. Radio Polskie ogłosiło 

w niątek o godz. 19.30 reportaż „O s
tatni apel". Reportaż ten transmito* 
wanv na wszystkie stacje Radia Pol
skiego brzmi w streszczeniu następu* 
ijco:

Trzy armie polskie stoją na grani* 
cy czeskiej. Polacy za Olza niccn się 
iuż nie boja niczego. Te armie goto* 
v're sa nieść pomoc.

Mamy iuż wiadomość- że na Ślą* 
sku Zaolzańskim Polacy uderzyli w 
Bogumime, podpalonym w trzech 
miejscach na wojsko i bojówkarzy 
komunistycznych i rozbili ich w purh. 
W ojna już się toczy Pierwszy raz u* 
żywamy słowa wojna. Dzi.s w nocy 
zapłoną za Olzą gmachy Czeskiej 
Maticy, i iia widok ich łuny oraz na 
sygnał tajnej radiostacż na ZaoMu 
rusza szeregi powstańców.

Rozmawiać będziemy z Czechami 
bhpkiem polskiego bagnetu. Naród 
przeciw narodowi, to najlepszy argu 
ment Czekamy na zwry .ieski hymn 
woiska polskiego

Po odczytaniu tego reportażu ode 
zwal sit hymn

Horona-Hadio....
i a* bre i dostępm. 

POPULARNY O D B I O R N I K  DLA 
W S /  Y S T K I C h  

Krrona .49 A — na ratv po zł. 10 — mieś 
Luks su*ie ,-uoe heierodtny — na raty 

od złotych 19 50.
JkmanstFgncjs i sprzętu* w głównym sMudzie
‘-ai.hu#3 frn .a  i ł  jC W P U i l u
R a d i o w a  tvM XI I b l l H
hrab in, ul. EUtóLiifi 1, fitefan Nr 178-71

ZsoBzia
Warszawa. Polskie Radio nadało oficjał 

ny komunikat:
Przedmiotem konferencji uterech mężów 

stanu w Monachium nie były sprawy po!s> 
kie, ani realizacja naszych żąda1i  w odnie* 
sicniu do Śląska < Ileszyńsjuego.

Polska nikogo nie upoważniła, by był 
rzecznikiem jej interesów Nie wystała rów 
niez rwego przedstawiciela do Monachium.

Należy także bardzo silnie podkreślić.
sprawa powrotu Śląska ZaoUańskicgu 

Pierwszej Brygady". I dc. Macierzy w zw ią zk u -z  konferencją »
W arszawa Pat. Minister spraw* za* 

granicznych p. Józef Beck przvjal im 
basadorów: Niemiec, Italii W ielkiej 
Brytanii, Francji, Stanów Zjednorzo 
nych i Rumunii oraz posła Węgier.

Monachium nie może ulec i nie ulegnie ta* 
dnej jak najmniejszej .hocla zwłoce.

Chwila, w której Śląsk ZaoLzańsk. zosta 
nla przyłączony do Poisld, zależy tylko i 
wyłącznie od nas samych.

Pokój za 0 'b’zymia cena
Paryż Car) N a ogól panuje tutaj ra 

dbść. Ulice Paryża odetchnęły z t)* 
gą: nie będzie wojny. Taki jest fon 
cgólny.

Zwelnienie Ooboszpsliiega ?
Lwów (tel.) W lwowskim wię

zieniu Brygidkach we wspólnej celi 
przebywa skazany na 4 lata więzie
nia inz. Ad*m Doboszyński, ora* 
adw okat lwowski Dr Natan Schar- 
gel. Tak Doboszyński jak i Dr 
Schargel są oficerami rezerw y; Dr 
Schargel brał udziat w wojnie i jest 
odznaczony Krzyżem W alecznych.

Sensacją stals się wiadomość, że

♦  ♦ ♦  _ ♦♦ ♦ ♦ ♦| Kryształy
j m o lbrzym im  w yborz* $ 
{  OSTATNIE N O  ŚCI %

:  ceny J

t fiEhlamoffo-niGhit f
1 pilili ♦

! J .  D l E N E R l
Kraków, Szewska 20 |

Doboszyński i Schargel wystosow a
li pismo do Komendy Ochotniczego 
Knrpusu Zaolzańskiego o przyjęcie 
Lh w p iczet o hotników.

Faktem jest, że dowództwo Kor
pusu wciągnęło Doboszyriskiego na 
listę ochotników, wobec tego — jak 
donosi prasa lwowska — prawdo
podobnie inż, Doboszyński znajdzie 
się na wolności.

Nie brak. jednak sceptyków, któ* 
’zv pytają, na ,ak długo zapewnio* 
ny mamy pokój i czy Hitler jutro nie 
wysunie nowych żądań? Jest rzeczą 
znamienną, iż z takim pytaniem wv* 
stępuje prawicowy publicyjta Heim 
de Keiilli, mający, jak wiadomo, bli* 
skie kontakty z francuskim sztabem

Czegóż się cieszymy —f  pytą on — 
uratowaliśmy pokój, ale za jaka ce* 
nę? Niemcy uzyskały przecież wlaś* 
iwie wszystko co chciał}'.
Jednakże głosów takich jest nie wie

le. Panującą nutą j( s ' radość i ulga.
—K—

Jan Kiepura wycofuje
sw oje wkłady

Znany nietylko ze śpiewu, ale i 
z głośnych i rzemówłeń patriotycz
nych m strz Jan Kiepura podjął w 
czwartek w jednym z wielkich ban

ków krakowskich k^otę 195 tysięcy 
złotych którą miat złożoną na koią 
zeczce a vista.

—X—

Rozstrapliicie m c h p i e  nie aez użycia sity
Londyn (m) Jakkolwiek układ mo 

nachijski w dużej mierze uwzględ iia 
żądania Hitlera - zaspokaja prestiż 
rządu men eckego.t o jednak rezv» 
gracja z użycia siły oceni ma jest tu* 
tai ja k o  pewne cofnięcie się kanele* 
"z a,

„Rozwiązanie w Monachium — p* 
tze, na ten temat dzisiejszy „Times" 
— nte zostało osiągnięte bez użycia

eiły. Sifa ta stanowiła tło rokowań 
od początku do końca

Z drugiej strony jasnym iest. ze 
Niemcy zawahały się z ostateczną 
próbą tej siły. M oUuzacja floty brv» 
tyjskiej zdaje się być punktem zwrot 
nvm w tym zreflektowaniu się Rze* 
szy.

Nie bez wpływu na to zreflektowa 
nie się — pisze prasa — pozostał 
fakt poparcia obu apelów prez. R«x>*

sevelta koncentracją i pogotowiem 
floty amerykańskiej.

Porozumienie w  Monachium uwa* 
żane jest w pewnych kołach - tutej* 
szych za wstęp do dalszych loko* 
w iń. W idm o paktu czterech staje 
znowu nad Europą Sprawa hiszpan* 
ska, pakt lotniczy, kolonie, oto t»* 
maty dalszc rokowań czterech mo* 
carstw *— mowia w Londvnie.
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Na marginesie

Najwyższy czas to
rozwydrzenie ukrócić
Z praw drw ym  smutkiem musimy 

stwierdzić, że nasze przewidywania 
sprawdziły się i to  w formie, która 
żadnej nie pozestawia już wątphwo 
ści. Ci, co zarzucali nam, że „straszy 
my“ i usiłujemy wywołać nastroi pa 
niki., muszą dzisiaj przyznać, ic  na* 
sze obawy posiadały niestety mocna 
podstawę Wolelibyśmy naturalnie, 
by ostrzeżenia nasze okazały sic płon 
ne. Chętnie zrezygnowalibyśmy z 
watpbwei „satysfakcji^. Ale skoro 
grasujący po Krakowie gangsterzy 
postawili |uż zbrodniczą kropkę na 
i, musimy raz i iszczę do tej sprawy 
powrócić.

Chodzi — jak czytelnik sic zapcw 
nie domyśla — o chuligańskie napa* 
dv, dokonywane w samym sercu 
Krakowa. Miasto nasze, które cieszy 
ło sie słusznie opinią polsk.ch Aten, 
upodabniało się dzięki akcji bojów 
karzy do polskiego Kiszyniewa. Trze 
cliodzień nie był pewien, czy wybie 
rając się w b ały dzień w same ;en- 
trum miasta nie ulegnie nagłemu choć 
spodziewanemu „wypadków i . M. i. 
ofiaiami bestialskiego napadu sra'i 
sie współpracownicy naszego pisma. 
N apady te były oczy«aśc.e „zemsta 
złośliwego karła" — jak pozwoliliś’ 
my sobie określić ten wypadek tu i 
po ząiściu.

I oto teraz mamy do zanotowania 
fakt, który nawet wszystkim obr-jęt* 
nyrj dotąd winien uświadomić

GROZĘ I PO T W O R N O ŚĆ  
PO ŁO ŻEN IA .

Donieśliśmy już, że jedna z watah, 
raczących jakże często nasze m;asto 
„samorzutnymi" demonstracjami nad 
cią^ja, wznosząc dzikie okrzvki od 
strony Poczty Głównej na ul. Wie» 
'opole i ni stąd ni zowąd poczęła wv 
praw iać awntury według przyjętego 
przez siebie rytuału. Niewinni i bez* 
bronni przechodnie stali się obiektem 
napaści rozwydrzonych smaikaczów 
Jeden z „demonstrantów" mianowi
cie ucz. II. ki. liceum Hoene-W ruń- 
skiego 19-Ietni J e r z y  O c h a l s k i  
ugodzi* nożem B. Al. llerziga, póź- 
niej zaś usiłujacegr go zatrzymać 
przechodnia Leona Zdvbalskiegc. 
W końcu nożowca uięła nolicja.

Ofiara bestialskiego napadu 
B. M. H ERZIG . ZM ARŁ W  SZPI

TA LU , N IE  ODZYSKAW SZY, 
PRZY TO M N O ŚCI.

Podkreślamy przy tym, że tvm ra> 
rem chuliganie nie mogą sie tłuma
czyć żadnym podnieceniem. Zbrod
nia dokonana bvła
N A  ZIM N O . N A  OSOBIE PRZY
PA D K O W EG O  PR ZEC H O D N IA  
PRZEZ N O Ż O W C A , K TĆRY  
„D EM O N STRO W A Ł" CELO W O  

PRZY N IESIO N YM  N A R Z Ę 
D ZIEM  ZBRO D N I.

M amy nadzieję, że obecnie nikt 
iuz nie zdobędzie się na ponura od
wagę i nie zarzuci nam, ze alarmuje
my opinię bez uzasadnionych przy
czyn. To jedna sprawa*. A  teraz spra 
wa druga

Zbrodniarzem okazał się uczeń li
c e m . Czy to nie claie du-o do myś
lenia. i czy me przejm uj trwogą?

.MLałe Dzienniki" cieszą się, że 
„akcja narodowa" sięga do ław- szkol 
nych. Radują się, że „uświadomiona!! 
młodzież wprowadza „ghetta 1 nawet 
w liceum, nawet w- gimnazjum A  
później posiew wydaje O W O CE.

ii

•  •

W  artykule p. t. „Rzesza, Polska 
i mniejszość niemiecka", zamieszczo
nym w czasopiśmie „Deutsche Mo* 
natshefte in Polen" V iktor Katider 
wypowiada szereg charakterystycz
nych i aktualnych, hkkolwiek uwz
ględniających tylko niemiecki punkt 
widzenia — uwag na temat stosun
ku Polski do Niemiec. Mianowicie 
autor usiłuje wykazać, że pakt o nie
agresji z r. 1934 przedstawiał dla Nie 
miec w chwili jego zawart a poważ
ną i realną korzyść, obecnie nato
miast. gdy Rzesza rdemiecka wzmo
gła się niesłychanie na siłach, pak
tów i temu należałoby nadać nową 
treść — charakter sojuszu — oraz de 
finitywnie uregulować sprawę obo
pólnych mniejszości narodowych, w 
przeciwnym bowiem razie pakt ten 
straci z biegiem czasu swe znaczenie 
i stanie się bezwartościowym świst
kiem papieru. Inna była sytuacja Nie 
miec w r. 1934, kiedy to system ge
newski był jeszcze potęgą, zwłaszcza 
po wstąpieniu Związku Sowieckiego 
do Ligi Narodów, kiedy W iochy na 
leżały do „frontu Slresy", a Francia 
wywierała nacisk na Niemcy i P-.ls« 
kę. żeby wymusić i na nich „pakt 
wschodni", inne zas warunki zapano 
wałv dzisiaj, gdy Niemcy odzyskali

Nie biegaj ze skargą do Mamy,
Że na sukni /robiły się plamy |
Mydło .ORZFŁ' na straży już czuwa — 
Wszelkie plamy doszczętnie usuwa

stanowisko, jakie należy sie im. jako 
najsilniejszemu i najliczniejszemu na 
rodowi w Europie.

Korzyści, jakie pakt z roku 1934 
przyniósł Polsce, były wedle Kau- 
dera ogromne: Polska, dzięk1 temu 
paktowi, przestała odgrywać niego
dna rolę satelity Francji, co umożli
wiło jej ustalenie swego wła«neg-' 
odrębnego odpowiadającego jej 
specyficznym interesom sy
stemu politycznego i zabrała sie do 
dalęko aktywn-ejszej niż dotąd po
lityki bałtyckiej, mającej dla niei ka
pitalne znaczenie Mimo to polska 
opinia publiczna patrzy na pakt z 
Niemcami nieufnie, z odraza odnosi 
ie do wszystkiego co niemieckie a 

Rząd Polski nic me czyni, żeby stłu
mić wybuchy nienawiści, jaka wciąż

w Polsce
leszcze zi,*ie zę szpalt prasy polskiej 
przy omawianiu stosunków polsko- 
niemieckich.

Kauder „ostrzega" Polskę przed 
skutkami tak nierozważnego postę
powania i dowodzi, że dobre i przy
jazne stosunki z Niemcam- są dla 
Polski nailepszym autem w dzisiej
szej skomplikowane- grze politycz
nej, Anglia bowiem nic jej nie po
może. co sie zaś-Francji tyczy, to 
doświadczenia porobione przez Pol
skę nie należą przecież do najlep
szych, nie mówiąc już o tvm. że Ro* 
sia SowYcka staje sie dla Polski co* 
-az groźnieiszą i niebezpieczniejszą 
Potęgą.

Aczkolwiek Polska — twierdzi da 
h i Kaude-- — jest tym partnerem 
któremu pakt z r. 1934 przysparza 
” ;ewatpliwie wiecei korzyści, niż 
Niemcom, to jednak Niemcy goto
we sa do defiiiit-:wnego i szczerego 
-ozgraniczenia polski :h i niemacckch 
interesów na wschodzie pod warun
kiem wszakże, że Polska zimeni swe 
nastawienie wobec mn, Iszości nie* 
rrleckiei i przyzna iei tak e same pra 
wa. jakie posiada ludność polsk? w 
Rzeszy (np. prawo zjednoczenia sie 
w jedne- powszechnej organizac" 
Niemców w Polsce). Podobnie jak

Niemcy pod Hitlerem potrafili zapo
mnieć o niejednej sprawie, co ich bo 
lała. powinni Polacy rów nuż prze
kreślić i wymazać z pamięci przykre 
wspomnienia z przeszłości i przystą
pić do szczerei, na pełnym zaufaniu 
oparte1 współpracy z Niemcami. Zda 
i em_v sobie doskonale sprawę — po
wiada Kauder — że Polakom jako 
herdziei uczui owym i „obciążonym 
kompleksem niższości" („M inderwer 
tigkeitskomplex’em“) trudniej to 
przyjdzie, niż Niemcom, ale Polacy 
powinni pamiętać o tym. że tylko 
od ich postępowania, od postawy, 
aka oni zaimuia. zaleza losy dalsze

go trwania polsko-niemieckiego po
rozumienia a tym samiym i losy Pol
ski* takie bowiem zagadnienia, jak 
zagadnienie bałtyckie lub wschodnio 
europejske dadzą się rozwiązać tyl
ko i jedynie w porozumieniu z Niem 
cami, ale nigdy przeuwko Niemcom.

Nie wdając sie w szczegółową a- 
nahzę tych wywodów musimy ‘ed- 
nak podkreślić, że polsko-niemiecki 
--akt nieagresji z 1^34 r. otworzę! od 
ocobnionym Niemcom drzwi do Fu 
-ony, co odegrało poważną rolę w 
dalszym kształtowaniu się polityki 
niemieckiej. Jest to fakt o zasadni
czym znaczeniu.

Na widowni oolitycznei
Wstyd panowie z „BBC"
„ABC“ w artykule wstępnym pt. „Re

wanż włoski“ pisze, że ostatnie przemó
wienia Mussoliniego tyczące się sprawy 
Śląska Zaolzańskiego, stanowiły rewanż 
Włoch za stanowisko polskiej politvki za
granicznej w czasie wojny abisyńskiej i 
szybkie uznanie przyłączenia Abisynii.

Jakże razić musi to zestawienie! Tu — 
ziemia polska i lud polski. Zaolzie — któ
re z natury rzeczy winno do Polski nale
żeć, tam — zwykły, imperialistyczny pod
bój, zabór ziem niepodległego ludu, wzię
cie do niewoli, tak dobrze nam właśnie. 
Polakom, znanej.

W styd i hańba, panowie z „ABC" 1

, J o n m iś c i opanmMl nlice bsndync**
Taki oto wniosek, wyrażony w tytule, 

możnaby wysnuć z  pewnej ilustracji, za
mieszczonej w „Kurieizc Warszawskim", a 
przedstawiającej ulicę Londynu pełną tli 
mu, z podpisem informacyjnym: „pochód 
manifestacyjny komunistów angielskich".

Wszystkim znającym wynik ostatnich 
wyborów municypalnych (566 głosów) — 
z przed dwu tygodni, odrazu wydało się

Strzelnice zamiast upiek; zdrowotnej
w Niemczech

Minister spraw wewnętrznych 
Rzeszy wydał zarządzenie, na mo
cy którego gminy wiejskie łącznie 
z organizacją młodzieży hitlerow
skiej organizacjami partyjnymi, ma
ją przystąpić do budowy strzelnic 
mał kalibrowych dla celów ćwiczeń 
sportowych. W  całej tej snrawie 
ciekawym jest nie fakt zajmowania 
się przez gminy fum zagadnieniem, 
lecz sposób finansowan a budowy 
strzelnic. Ponieważ na pokrycie no
wych wydatków nie przewiduje 
rząd Rzeszv w swoim budżecie 
żadnych pozycyj, m ini-ter spraw 
wewnętrznych poleca pokryć wyni 
kające stąd w ydatki z pozycyj

przewidzianych w budżecie na o- 
piekę zdrowotną nad młodzieżą. 
Ponad'o gminy mają dostarczyć 
bezpłatnie olacow pod budowę 
strzelnic, o ile posiadają własny 
zapas gruntów oraz świadczeń w 
naturze. Gminy mniejsze mogą u 
rządzić wspólnie jedną stnelnicę 
dla kilku sąsiednich gmin.

OD WYDAWNICTWA I 
kosim y o  uregulowanie należności 

z t>tułu zalesie] prenumeraty.

to rzeczą podejrzaną. I rzeczywiście, o! a- 
zało się, że zdjęcie to zapożyczone zosta
ło z „Daily Herald", pisma socjalistów an 
gielskich. T y lko , że ten podpis brzmiał. 
„Trafalgar Square po iczas mowy p, WLus- 
tona Churchilla"

Czyżby w ten sp iró b  „Kurier W aiszaw 
ski" usiłował zamaskować takt zdecydowa
nej negocji polityki Chamberlaina ze stro. 
ny części konserwatystów angielskich i

Cxy nas obchndzi zdanie pik M a
W  niektórych dziennikach warszawskich 

toczy się dyskusja na temat: czy pik Sła
wek krytykuje już i zmienił zdanie co uo 
swej ordynacji w yborcztj, czy też ciągle ją 
jeszcze wysoko ceni.

Doprawdy, darujcie nam panow e z 
.W ieczoru Warszawskiego", którzy dla nic 
znanych celów zmyślaliście coraz to  nowe 
konferencje u płk. Sławka w Juracie pod
czas gdy zaszył się on w Racławicach: jest 
nam doskonale obojętne, iak p. Stawek a- 
stosunkowuje się do sprawy ordynacji wy
borczej. Czas by już byt najwyższy opuś
ci ó stęchłe podwórko personalnych i ldlki 
wych dykteryjek, „siucht" i opowiastek.

Istotnym jest to, czego żądają najszer
sze masy społeczeństwa i co musza osią. 
en*ć.

Żydzi wobec wyborów
Żydzi — uczestnicy walk o N ie p o d le 

głość, których związki są przcdstawicielaw1 
ideologii asymilatorskiej, nie ustalili jeszcze 
swojego stanowiska wobec wyborów samo 
rządowych i parlamentarnych. W edług in
formacji z których v ynika, że asymiiato- 
rzy zachowują w olną rękę i nie będą zwią. 
zam żadnymi dyTckłvWam» lednocześnie 

można już przyjąć jako pewne, że porozu
mienie ogólnożydowskie co do bazy  przed 
wyborczej wcale nie dojdzie do skutku 
Konferencja informacyjna obejmie odcinek 
ściśle syjonistyczny. Zostanie ona zwołana 
do Warszawy i zapowiada -się interesujące, 
z uwagi na różnicę zdań i poglądów na wy 
bory w samy obozie syjonisrycznym. Jest 
bardzo prawdopodobne, że na tym tle doj 
dzie u ogołnych syjonistów do burzliwej-; 
dvsknsji i może ewentualnego rozstania.
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Po Monachium

Wyciągnijmy A  wnioski
Przeprowadzane przez Hntlerą od 

para lat burzenie slupów traktatu 
wersalskiego, w chwili obecnej po 
konferencji monachijskie) osiąga je*

W  jasnej, wykrystalizowane! sv 
tuacij, po ukazaniu z  poza rozdarte- 
zasłony złudzeń faktycznego obrazu 
rzeczywistości, oboz demokratyczny
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Y O D  t o  P A Ź D Z IE R N IK A  N IE S P O D Z IA N K A ?

szer ledno ohejame nitiaKo itwier- 
dzenie. Nowa mapa Europy jest fak 
tem dokonanym Nic znaczy to. by 
proces niweczenia poszczególnych 
punktów  i paragrafów starego porrą 
dku został już zakończony. Proces 
ten trwa nadal i nie ma chyba iuż 
tych. którzyby mit-ii odwagę łudzić 
się i łudzić opinie publiczna

Ale bynaimmej nie nad dalszym 
przebiegiem i nowymi które muszą 
wypłynąć postulatami Hitlera należy 
się nam zastanowić. Sprawa Czecho 
Słowacji winna nareszcie położyć ta* 
me nieprawdopodobnej bierności i 
Przypatrywaniu sie tylko, winna, na 
miejsce oczekiwania na nowe fakty 
dokonane, na pozorne „zaskoczenia” 
wnrowadzic wresrcie wśród całej de 
irokracii. poczucie konieczności czy- 
nu. zaktyw izowan’L* wszystkich iei 
elementów.

I  oto — zamiast ubolewać nad tvm 
co iuz się s+ało, czyż nie bardziej ko 
nie^znym jest zrewidować całv do* 
tychczasowy system biernej reakcji 
i no wziąć meskie, bezkompromisowe 
decyzje? Albowiem, wbrew pozo* 
rom_ to nie dem ikracja światowa 
prteDadła i poniosła klęskę w ostat- 
nich dniach. Bo nie ulega wątpliwo
ść* że w sDołeczeństwach brytyjskim
i francuskim narodziła się ólna igik
risrdy dotychczas reakcja przeciw 
uprawianej dłońmi Chamberlaina i 
Daladiera polityce ciągłych nieustan 
nvch ustępstw w stosunku do „Trze 
ciej** Rzeszy, reakcja, która objęta 
iuż nie tylko m a s y  proletariatu, ale 
przecięła nawskróś szereg) konserwa 
tvwne W kołach mieszczaństwa j 
burżuazji francuskiej i angielskiej 
nastapił ten sam proces, iaki paro lat 
teum przeżłobił republikanów hisz- 
pańskich 1 znacznej ich części z Ma
nuelem Azanią i Martinezem Barrios 
ro  czele nakazał stanać po stronic 
niezafałszowanej wspólnym intere
sem obrony całego s- stemu gospo
darczo — srole-znego istotntj i 
szczerej demokracii.

'Przez ten sam proces przechodzą 
dziś społeczeństwa wszystkich k ra ! 
iów. Chodzi o to. by z corlaz rozbija 
iarrgo sie muru złudzeń wytworzyć 

i z e c z y wist* siłę polityczną. Z 
chwila, gdy uiawnily się błędy, luki 
i rysy w dotychczasowym ujmowa
n i-  i reagowaniu na Doccynania im 
perializmu państw faszystowskich, 
należy raz wreszcie radykalnie z  n i
mi zerwać.

świata i Polski musi zrozumieć ko
nieczności chwili. Bo zarówno w pła 
szczyźnie międzynarodowej iak i we
wnętrznej staje się oczywistym że nie

każdym poszczególnym kraju, a nie 
od oglądania się na to jedyni- co 
zrobią demokracje zachodu, zależeć
będzie dalszy bieg wypadków.

Pi

G dy spoglądamy izisiai m  wynil 
rozmów i konferencji w monachijs
kim pałacu Hitlera, jeszcze na i-dno 
dla nas dla Polski i dla obozu demo 
kratycznego ze szczególna troska 
zwrócić musimy uwagę Dokonała 

się tam decyzja co do losów jednego 
z państw europejskich, decyzja po
wzięta pcza nim i oddana mu tylko 
do „akceptacji*1 przez kJerowitikó\v 
czterech mocarstw europejskich. Prze 
kreślona została zasada „nic o nas 
beż nas“. Słowa „woina** nie wypo
wiedziano wrwawdzie ale w rzeczy 
sair-i wydano ją tym, którzy nie 
zmieścili się przy stole oorad. stole 
przeznaczonym jedynie dla wybra 
nych. Z  mgły kancelarii mocarstwo 
wyth wyłoniła się i zaczęła sie reali 
zować koncepcja, że porządek euro
pejski a zapewne i światowy -noże 
być fundowany jedynie w zakresie 
ich własnych decyzji.

D la całego św-ala demokratyczni

NiBbywflłP szanse wzbogacenia sie
dla nabywców losów 43*ej Loterii!!
Co d r u g i  l o s  w y g r y w a

-  GŁÓWNA WYGRANA "'T-

» ILI DN ZŁOTYCH
OGÓLNA SUMA WYGRANYCH im« ■

25 , 200.000  » * o t y c * .
Zakup bezzwłocznie T w ó j  szczęśliwy los
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da sie demokracji istotnej budować 
na zrębach i w łączności z dotychcza 
sowvm systemem społeczno — gos
podarczym. W ięzv kapitalistyczne 

wszystkich elementów na tvm syste 
mie. opartych i poczucie obrony 
wspólnych interesów sa zbyt silne bv 
konflikty i rozbieżności, walki klik 
grup i grupek nie dały się usunąć w 
obliczu niebezpieczeństwa.

Niema mowy o automatycznej sa 
mo — likwidacji faszyzmu. Jego prę 
żności politycznej trzeba przeciwsta 
wić własną zjednoczoną sile, porożu 
miei ie  i wsrólnosć rzeczywistej ak
cji wszystkich członów obozu demo 
kratycznego. Nie czekać na wynik 
"orgrywek wewnątrz przeciwnego o 
bozu. ale samym rozpocząć walkę, 
samym uderzyć.

W  chwili obeciiei na pewien czas 
nasłani „odprężenie**. Chwile te o- 
hoz demokratyczny musi w  pełni wy 
Łorz\stać i zdobyć musi decydujący 
a należny mu wpływ na kierownict 
wa nawami państwowymi. Boć od 
zwycięskiego postępu tego obozt. w

go, a szczególnie dla polskiej demo
kracji. która godło swe „Za wasza i 
nasza wolność** krwią własna poś
wieciła, taka zasada, taki „pakt czte 
rech** jest w żadnej postaci nie do 
przyjęcia.

Niebezpieczeństwu „paktu czte
rech4* Polska musi się jak najbardziej 
przeciwstawić!

A. 1.

Credzie
M p a i a  U a Pd i er
Z Londynu donoszą Według na- 

des łych tu wiadomości arevbis up 
Paryża kardynał Verdier ogłosił o- 
rędze, w którym m. in. stwierdza, 
że Francla uczyniła więcej, niż kat* 
de inne państwo dla obrony po- 
koju, ale są sytuacje w życiu na- 
ródów, a taka sytuac-a zachodzi 
władnie oh cnie, w których obrona 
honoru jest równie ważna jat obro
na pokoju.

ZMIĘKCZA ZAROST, 
ŁAGODZI SKÓRĘ

lIroczj/Mi u PrzEiwślB ku m i 
Ignacego Daszyńskiego

Przemyśl. O ile n.e za idą nieprze
widziane i nadzwyczajne przeszkody 
to odsłonięcie tablicy pamiątkowej 
ku czci Ignacego Daszyńskiego od
będzie s-ę w dniu 2 paździem-ka br 
W  związku z odsłonięciem tej tabli
cy. przygotowuje miejscowy konutet 
P, P, S, uroczystości o poważnym 
programie oraz akademię, poświęco
ną uczczeniu działalności Ignacego 
Daszyńskiego. Obchód odbędzie się 
nod gołym niebem i w sali DnmU 
Robotniczego, którego front znajdu*

: ’e si e przy nowonazwanei ulicy iego 
i imieniem. W  uroczystości wezmą ti- 

dział przedstawiciele P. P. S., dele
gaci P. S. L i Str. Demokratycznego 
tak ■ że obchód przybierze charakter 
wielkiej manifestacji demokraty cz- 
’k i

Bnmv parlsmpnf -- łowi Indzie
Jak się dowiaduje Ag. _Echo", 

w kolach politycznych obiegają po
głoski. ze nowe Izbv Ustawodaw
cze b< d j się sk ładać , w 75“/o no
wych ludzi, którzy zostaną wybrani 
bez żadnego nacisku z góry. Sze
reg byłych posłów i senatorów, 
którzy zabiegali o poparcie u czyn
ników miarodajnych w W arszawie, 
spotkał w związku z tvm wielki za
wód i rozczarowanie. Nawet sztab 
O. Z. N. niechętnie ponoć popiera 
niepopularne kandydatury wśród 
miejscowego społeczeństwa, w po
szczególnych ogręgach wyborczych.

Godne zarządzenia
Buenos Aires. Pat. Ogłoszony 

zosta1 nowy regulamin dla szkół 
cudzoziemskich. Zabrania on pro
pagandy ideoloeii rasistowskiej i 
krzewienia nienawiści do innych 
narodowości. D yrektoram i tych 

, szkól muszą być argentynczycy.

iSfc.®yi«sssBGr t a - - esrassess^Ł.-/

Pewną prxed 

brudrm ochroną 
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jjftgścl i  Po]strf Hwiąta
WARSZAWA Wer ot aj odbyła się

*  godzmacb popoludnfowycn w prezydium 
K a d y  ALnistr&w pod przewodnierwera p. 
dyr. Mieczysława Lebeckiego k o n f e r e n c j a  

prasow- i  udziałem przedstawicieli prasy 
oraz kierowników reteratów prasowych po 
szczególnych ministerstw na której p. naca. 
wyda, pcasowego M S / Wiktor Sławski o* 
mówił aktualną sytuację polityczną.

BUDAPESZT. Wediug niep itwtcrdzc 
nej jeszcze urzędowo wiadomości szef -zta 
bu głównego gen. Keresztes — Fischer po* 
dal się do dymisji. Nowym szefem sztaba 
głównego ma być mianowany gen. Wurth.

BERLIN. Rząd niemiecki wydał na pod 
stawie osiągniętego z rządem belgijskim po 
rozumienia z urządzenie e  obustronnej za nia 
nie poselstw na ambasady, Kancie, z Hitler 
u : ano wał na zasadzie tego posła von Bue* 
Iow — Schwante ambasadorem Rzeszy w  
Brukseli. Równocześnie poseł belgijsKi w  

Berlinic wicehrabia Davignon mianowany 
został ambasadorem,

LONDYN. Transatlantyk „Aąuitania-1 któ 
ry odpłynąć miał 5 października z South 
ampton do Nowego Jorku, został zatrzy* 
many w porcie. Towarzystwo okrętowe 
Cunard Whit< Star Sine powiadomiło pa* 
saźerów, którzy zamówili miejsca na statr 
ku, żc z powodu nieprzewidzianych i nie* 
zależnych oa towarzystwa okoliczności s s 
»Aqtiitaiua“ nie odbędzie swej podróży dc 
Ameryki Pasażerom dano możność odby* 
łia  podróży na mniejszych statkach „Aqul* 
tetda- , której wyporność wj nosi 45 rys. ton, 
jest jednym z największych statków, pły* 
wających między Anglią i Ameryką.

LONDTN. Wszyitkic kolegia umwersy 
łetu w Cambridge rozesłały do swoich stu* 
dt mów zawiadomienie, że wobec nirpew* 
nej sytuacji międzynarodowej otwarcie ro* 
kn akademickiego, które nJało nastąpić dn.
3 października, zostało odłożone. Po w/» 
jaśnieniu się sytuacji studenci zostaną za* 
wiadomieni o nowym i irmine rozpoczęcia 
iię otudiów. Również na idektórych kołc* 

giacL uniwersytetu londyńskiego termin t-oz* 
poczęcia się wykładów uległ odroczeniu.

W ASZYNGTON. Brygaaier generał 
Henry Arnold mianowary został szefem lot 
iiictwa wojskowego na miejsce majora gc 
nerała Oscara Wetocera, który zginął w 
ubiegłym tygodniu w katastrofie lotniczej 
pod Burb«nk w Kalifornii.

PR \G A . Zagraniczni obywatele, którzy 
przybyli do Waldsas^en w Niemczech spe* 
cjalnym pociągiem z Czechosłowacji, jak do 
nosi prasa niemiecka, opowiadaj u że w 

Pradze, w Klarowie, gdzie znajduje się do* 
r*ęp na Hradczyn oraz w Karlinie (dzieł* 
idea robotnicza), zostały Wykopane rowy 
strzeleckie.

BERLIN. Prasa niemiecka zamieszcza 
■ednobrzmiąc, komunikat o skazaniu na 
sześć miesięcy więzienia jednego z robot* 
ników który w tak ważnej dla państwa 
chwili opuścił samowolnie warsztat pracy.

LONDYN. Zarządzeniem władz angiel* 
skicL zostały wprowadzone na artykuł** 
pierwszej potrzeby stałe ceny.

KOPENH AGA. Z dniem 1 grudnia br. 
zostaną wprowadzone w Grenlandii włas* 
ne -naczli pocztowe. Do tej pory w obie* 
gu były tylko znaczki duńskie. Znaczki te 
bę«ą przedstawiać portret króla duńskiego 
oraz niedźwiedzia polarnego.

BER LIN. W porównaniu z r. 1933 licz* 
br, robotników rolnych w Niemczech spa* 
cła o 163.000 i wrynosi obecnie 2,185.000 
osób. W  liczbie tej znajduje się 800.000 
kobiet Spadek wykazują przeważnie męż-< 
pryźnL 1

W ATDSAsSEN. Z miejscowości, poło* 
ionej na terytorium Trzeciej Rzeszy — 
Wtldslusen. odszedł w dniu 26 specjalny 

■'i*g do Fger, przewożąc obywateli cze* 
chosłowackich, dotychczas zamieszkałych w 
*ci:bie 50 osób Większość stanowiły koble 
ty i  dzieci. W dniu 27 z Eger odszedł po* 
eąg do Waldsassen, który przewiózł do Nie 
nuec obvwateli niemieckich, zamieszkałych 
no tej pory na terenie Czechosłowacji.

KOPENHAGA. Z dniem 1 października 
bi nastąpiła obniżka opłat telefonicznych ł 
Danii za r > zmowy międzymiastowe.

ukiat.lt 4 *ch tn o caisiw
Monachium. Pat. Kola niemieckie poda* 

ją następujące szczegóły podpisania lklaJu 
czterech mocarstw:

Po ttwających ogółem przeszło 8 godz>n 
rozmowach podpisał kanele, z Hitler o goaz
0.28 jako pierwszy układ czterech mocj*stw 
w dwóch egzemplarzach oraz załączoną do 
układu mapę ludnościową Czechosłowacji 
z wykrtślonymi obszarami sudeckimi które 
zostają odstąpione Rzeszy. Następnie poło 
żyli swe podpisy ptemier brytyjski Cham, 
berlain, szef rządu włoskiego Mussulini i 
[■rem.er Daiadier. Fotografowie utrwalił1 
ten pamiętny moment w którym  pierwsi mc 
żowie stanu czterech wielkich krajów E u r , 
py położyli koncow** podpis. Dla aktu pod 
pisania jak i dla dokonanego uprzedn!o os 
tatniego czytania układa i czterech dodatko 
wych deklaracyj zebrały się w gabinecie 
kanclerza wszystkie biorące udział bezpoś. 
redni w rozmowach osoby. W  wielkich fo 
telach klubowych zasiedli przy okrągłym 
stole w półkolu przy wielkim kominku pod 
portretem pierwszego kanclerza niemieckie 
go O ttona von Bisnnrcka czterej szetowie 
rządów ze swymi współpracownikami'. W 
kole tym znajdowali się m. in. włuski mmi 
ster spraw zagranicznych hr. Ciano, minis* 
ter spraw zagranicznych Rzeszy von Rifcben 
tiop, generalny sekretarz na Quai d'Orsav 
Leger i sir Horace W ilson dalej ambasado 
rowie berlińscy Francji, W toch i Wielkiej 
Brytanii. Ze strony niemieckiej obecni byli 
przy tej ceremonii gen. feldm trszałek Gne 
ring, zastępca kanclerza Hitlera Rudolf 
Hess, ministet Rezszv von Neurath, sekre* 
tarz stanu von Weizsaecker, jak również 
kilka osób z ministerstwa spraw zagramcz* 
n ych Rzeszy i otoczenia kanclerza.

Przed podpisaniem nastąpiło ostatnie czy 
tan;« układu Radca hgacyjny dr. Schmidt 
odczytał i.klad w językach niemieckim i an 
gielskim a airiSasador Francois Poncet w ję 
zyku Francuskim

Po krótkiej rozmowie na temat treści do 
datkowych deklaracji rozpoczęło się podpi 
sywanie. G dy wszystkie dalsze pozostające 
otwartymi, kwestie zostały wyjaśnione, p o i  
pisane zostały w tej samej kolejności co i 
u l lad główny dodatkowe dokumenty, a 
więc w sprawie zagadnienia mniejszości poi 
skiej i węgierskej w Czechosłowacji o gwa 
rancji przyszłej Czechosłowacji i o składzie 
przewidzianej w układzie komisji międryna 
rodowej.

Kierownicze osobistości zagraniczne wpi* 
saly się następnie na prośbę kanclerza do 
księgi .gości pałacu kanclerskiego. G dy

wszystkie formalności zostały zakończone, 
kanclerz Hitler pożegnał się w serdecznych 
słowach z szefami rządów zagranicznych. 
W yraził on m. równocześnie w imieniu na 
redu niemieckiego podziękowanie za ich wT 
siłki i dodał, że z pewnością ich własne na 
redy będa również szczęśliwe, jak naród 
niemiecki z tego że zdołano doprowadzić 
kryzys do szczęśliwego zakończenia. Nas* 
tępnie kanclerz serdecznie uścisnął ręce Mn5

soliniegu, Chamberlaina i Daladiera po 
czym prem itr brytyjski Neville Chamber* 
lain oświadczył ze swej strony iż dla niego 
osobiście sprawiło wielką radość przybycie 
do Monachium. Jest on przekonany że na, 
ród angielski podziela uczucia o k tórych 
mówił przed chwilą kanclerz

W końcu kanclerz H itler pożegnał się 
raz jeszcze szczególnie serdecznie x trzem,' 
szefami rządów i ich otoczeniem.

forzpenie min. spm wojsk.
Warszawa. Pat. W „Monitorze Polskim" 

z dnia dzisiejszego ukazało się zarządzenie 
ministra spraw wojskowych z dnia 29 wrze 
śnią 1938 r. o zakazie przelotu statków po 
wietrznych przez strefę „Śląsk Cieszyński 

Zarządzenie to  ma bizuienie następujące:
1) Przelot statków powietrznych przez 

strefe „Slask Cieszyński" jest zakazany.
Strefa „Śląsk Cieszyński" obejmuje ob 

szar określony następującymi granicami.
od  zachodu i południa gi lnicą państwa 

od m. Olza do przecięcia granicy drogą Je 
leśnia (Polska) — Polhora (Czechoslowa* 
cja),

od północy Szosą Olza — W odzisław— 
Żory — Pszczyna — rzeka Pszczynka do
ujścia,

od‘ wschodu rzeką Sołą od m. Oświęcim 
do m. Żywiec i szosą od m Żywiec do  gra 
nicy państwa w rej. Kamienna

Położenie oraz granice tej strefy obra* 
żuje załączony szkic.

H a i r a g a w  s c a l a ł  

w yeap&iu
Neapol. Pat. Huragan o niezwyk* 

lej sile który szalał cała noc w Nea* 
polu i okolicy spowodował poważ* 
ne szkody i wypadki, zwłaszcza w 
Grumo i Fialta Maggiore. Są zabici 
i ranni.

2) Przelot przez strelę zakazaną „Śląsk 
Cieszyński" może być w w ypadkath wyjąt 
kowych dozwolony jedynie za każdorazo* 
■wą zgodą szefa sztabu głównego

3) Przepisy zarządzenia niniejszego nic 
dotyczą polskich wojskowych statków po* 
wietrznych.

4) Zarządzenie niniejsze wchodź, w xy» 
cie z dniem ogłoszenia

Ministei Spraw W ojskowych 
(—) Kasprzycki,

1S grudnia wióry
d o  R a ^ i y  M i e i i k i e j  

w  W a r s z a w i e
W arszaw*. (tek) P. Minister 

spraw wew nętrznych zarządzi wyr 
bon* do rady w ejskiej w Warsza-* 
wie. Glosowania w mysi tego zarzą 
dzenia odbędzie się w niedzielę Jnbt 
15 grudnia b. r.

Sfr 1 STn samym termulie zarządzo 
re zostały przez wojewodów wybo 

radnych miejskich w Lodzi i Po<*
z n a n iu .

MARil TSCHAR
n a j p i ę k n i e j s z a  b u l g a r k a  
f a s c y n u j e  u r o d ą ,  
e g z o t y k a  i t a ń c e r n

w  . . fA S A N O W U ”

Komisjo m i;dzparoilow a
dsiaia

Berlin. Pat. Komisja między naro- 
aowa powołana do rycia na zasadrie 
porozumienia mocarstw rozpoczęła 
urzędowanie w dniu wczorajszym o 
godz. 17*tti

CZESI DEMONSTRUJĄ
Praga. Pat. Poseł czechosłowacki w Berli 

nie minister Mastny który jak wiadom > ba 
wił w Monachium na konferencji w charak 
terze oficjalnego obserwatora swego rządu 
powrocił do  Pragi o godz. 7.30 rano i 
niezwłocznie udał się na zamek w H radciy  
nie aby złozyć prezydentowi republiki spra 
wozdanie z przebiegu i wyników narad mr» 
carstw.

O godz. 9*tej pod przewodnictwem pre* 
zyder.ta Benesza zebrała się r id a  nini* 
strów.

W  międzyczasie w śtód społeczeństwa cze 
sklego zapanował nastrój pełnego napięca 
oczekiwania. W  godzinach popołudniowych 
na ulice Pragi wyległy tłumy mieszkańców. 
Tu i ówdzie tworzą się pochody i manifes 
tacje

O  godz. 17*tej przez ladio prztm ówil pre 
mier gen Syrovy Przemówienie jego trans 
mitowane było przez megafony ustawione 
na ulicach w szeregu punktów  miasta.

Ogłaszając decyzję rządu przyjęcia uch* 
wał monachijskich mówca wezwał spohczeń 
stwo do zachowania spokoju i zimnej krwi 
oraz powstrzymania się od wszelkich odru 
chów nieopanowania.

Po przemówieniu gen Syrovego ■'>dc*v- 
tany został rozkaz dzienny naczelnego w o* 
dza armii czechosłowackiej gen. Krejczy

W  związku z. tyra manifestacje i demon 
stracje przybrały na sile W wielu punktach 
miasta skonsygnowano silne oddziały poL’* 
cji. Brak dotychczas wiadomości o reakcji 
społeczeństwa w ośi udkach prowincjonal* 
nych. Niemniej jednak władze liczą się z p t 
wnymi nieopanowanymi odruchami.

Jak by to z la w le s ^ n e m
„Dziennik? Polskiego’*

Cieszyn. Pat. Dziś ukazał su. zno 
w u po krótkiej przerwie „Dziennik 
Polski" fedvne polskie piS.no w Cze 
chosłowacji. Konutet wydawniczy 
zdecydował się na ponowne wydawa 
nie pisma ze względu na masy lis* 
fów i próśb, jakie napłynęły w okre > 
sie 2*ch tygodni z całego Śląska.

Dziennik polski został zawieszony 
orzed dwoma dniami wobec odcię*- 
cia przez władze czeskie laDchkol* 
i\ iek możHwości uzyskania wiadom0 
ści ze świata oraz z uwagi na codzen 
ne konfiskaty pisma przez cenzurę 
policyjną.

— X —
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W AZłif NUMERY
TELEFONICZNE
StTaa ogpłowj 122 22 
Zegarynki 9#
ceutf. wnfarrm. 9? 
inionmnr miel 187-00
BWro :.**or. lei et 130-30 
lnłofra»t; Kcl )'21-u8 
Centi ga iojifnt 152-03
CrOft .yiJytŁ 150 "O
O ntt. wtKtoęiag I I  -99 
gójomwte rat. 11 -H

AALEKDAIU R2YM. - KATOLICKI
S o b o ta ,  J a n a

H a ta s f re fa  sa inochodow a
na ul. Karmelicie!

i eatr
Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO 

Diis. premiera „STAKłśGO MĘŻA" J. Ko* 
r^.enivwsldego.

Ku uczczeniu 75*tej locznicy śmierci Jó
zefa Korzeniowskiego przypadającej w roku 
bieżącym, dany będzie dziś w sobotę — na 
inaugurację sezonu 1938,39 .S tary  Mąż" ko 
media zawierająca wszystkie znamienne ce 
chy talentu zasłużonego pisarza. Szlachcint 
intencje utworu dosadny rysunek tvpów, 
znajomość obyczajowej strony epoki • buj* 
ny język — oto niepi tedawnione atuty «u» 
tora „Pai.ny m ężatki' i .W ąsów i peruki' 
Fole żywe, dające wielu pokoleniom i  rzę* 
du pole ao  popisu obejmą w dzisiejszym 
przedstawieniu: W Nowak >wski (rola tytu 
łcwa), W. N icdz-ałkow ka, S. Czajkowski, 
J. W tm icz. K. FabBnk. K. Opaliński, M. 
Arczvńska i in. Opracowani*: sceniczne Jyr. 
K. Frycza.

Jutro w niedzielę popołudniu ,;Jan* ko* 
media Wł. Bus — Feketego w premierowej
obsadzie.

W  niedzielę wieczorem świetna komedia 
R. Niewiarowicza „Odzie diabeł nic może..* 
w opracowaniu scenicznym reż. J'. Karbów 
-kiego.

Plan przedstawień: Sobota 1. X. „Stary
maż": Niedz. 2. X. popoł. „Jan"; wiecz 
„Odzie diabeł nic mozc...’

t u  i r  Jctm
• \D R IA : Druga miłość (M aria Gorczyń 

• ska. Junosza SHpowski).

APOLLO: Naga prawda (Irena Dunne,
( ary Grandt).

ATLA NTIC: Pensjonarka (D tanna Dur* 
i bin i W cztery oczy (Dolores D tl Rio).

* DOM ŻO ŁN IER ZA : Za cudze winy 
(W arner Bakster, Gloria Stuart).

LOPP.: Świecznik królewski (W. Po*
•well, Luiza Rainer) i Huragan (Dorota La*
mour).

PR O M IEŃ : Królowa W iktoria (Anna
Neagłe i A dolf W ohlbriick).

STELI.A: Dziewczyna szuka miłości
(Wiszniewska, CybuUici).

SZTU K -\: Ten, którego ukochałam (Syl 
wia Sydney).

U CIECH A : Przygody Robin H ooda
(Errol riynn , 01ivt3 de Havilland).

W A N D A : Profesor W ilczur S(tępowski« 
Barszczewska, Węgrzyn).

FOTOPL ASTIKON (ul. Szczepańska 5)- 
Londyn.

Kinoteatr przemyskie
APOLLO Dla ciebie, Senorito! 
CAJ5INO Złotow łosi 
OLIM PIA Ludzie za mgłą 
MUZA Przygoda na W schodzie 
FOTOPLASTIKON Port A rtura

N a ulicy Karmelickaj wydarzvla 
sic katastrofa samochodowa która o* 
mai nic pociągła za sobą życia ludz* 
kiego.

Ulicą Karmelicka przejeżdżało prY 
watne auto osobowe W andv Kańs* 
kiei lat 50 dzierżawczyni dworu w P ° 
mieszawach, które prowadził szofer 
Poludniak Stanisław lat 30.

B ? iir jc ;p  BielcplPESo
Hartdlu sach ary n

Strat graniczna w Krakowie otrzy 
mała poufna wiadomość że na terc* 
me Krakowa i okolic grasuje osob* 
nik sprzedający większe ilości sacha 
rynv. Zarządzona baczna obserwa* 
tja  która trwała przez dłuższy czas 
doprowadziła do aresztowania owe* 
go osobmka.

Okazał się nim Emil W itkowski. 
Trudnił on się ,uż ad  dłuższego cza 
su nielegalnym handlem sacharyny 
oiaz przemytem.

Przv \Y itkowskim znaleziono Ii’ 
kilo sacharyny w oryginalnym nie* 
mieckim opakowaniu ogólnej warto 
ści 1164 zł.

i tkowskiego . aresztowano i oo 
stawiono do dyspozycji władz sade 
v;ych.

IrnitBflHla ®!rti isridow i i
Z powodu coraz częstszych wystą 

p ;eń antyżydowskich i napadów na 
przechodniów na ulicach władze bez 
pieczeństwa przeprowadziły wśród 
członków Stronnictwa Narodowego 
liczne aresztowania

Aresztowano 9 osób przeważnie 
najbardziej agresywnych i biorących 
udział „w narodowych imprezach" 
iak wybiianie szyb oraz napadanie 
na przechodniów.

vV pewnej chwlu z powodu defek 
tu Południak stracił panowanie nad 
kierownicą wskutek, czego nastąpPo 
zderzenie z tramwajem Nr. 2.

Taksówka uległa zupełnem,u znisz
czemu.

W anda Kańska doznała wktrząsu 
mózgu oraz poważny eh ran na całv„ 
ciele, zaś szofer Południak ogólnych 
potłuczeń.

Pogotowie Ratunkowe przewiozło 
ich do szpitala śv . ł azarza Stan Kań 
ski j powa ny.

J u i  n»«lc o « ł« h » i«  fwo e l tU

n  .dl 1939
■H iilips

T c J e |u n k e n  
E le ld r il

(  u p i * « l l o
H o r n y p l i o n

K a p s d i
i w  te te innych  nnutk ., g iecfow ycli ł b a te rri-  
nycb . — A p ara ty  egr*«daiem jr aa t a  dzo ao* 
godnych w a ru akach . — P o k a zy  i Gm mon gr racje b« obowiązku kupca. Prospekty ł Informacje zupełnie bezpłatnie.
Największy w Polsce Skład Radioaparatów
Polski Dom H a n d ' o w y

K R IS C H E R  q
Kraków, ul. FLORIAŃSKA

fijfaft taoMu ppztd sqdem
Przed Sądem Okręgowym Karnym w Kra 

kowie odbyła się .-ozprawa przeciwko cyga 
nem  Ludwikowi Majewskiemu i Romanowi 
Cybulskiemu.

W edług aktu oskarżenia wkradli się obaj 
w nocy na 29 marca do  stajni Józefa Raj* 
tera skąd skradli konia i kury. Fozatym w 
zc stajni Star..sława Andruszkiewicza skra* 
dli dwa konie .azem z bryczką i uprzężą.

Po dość długich puszukiwaniach zostali 
ujęci na Śląsku. Kon.e iak zwykle przemcl
dowali.

S ’d pc przesłuchaniu świadków cyganów 
skaza! oskarżonych na rok więzienia. Prze* 
wodniczył sędzia ar. K.onenberg, oskarżał 
prok. dr. Leski, bronił adw dr. Jan Woi»
niakowski.

—dOo—

K P I M N I P  P L B S T Y H Ó 0
Kraków, Ł o b z o w s k a  3.
50 guintownym < ónowletiiu Ickąłis, do
brze w* ntylow? ni m. u r z ą d z a  nadal 
CZARNE KAWY z tuńcarni w każdą 
s Dote od godz. 22.30, ro  &jwsiv od 
dnia 1 X. br. W yborow a kaw a. p ie r
w szorzędna o rk iestra . Wstęp "a a- 
- . : q proszeniami. ..........——

I. KONCERT SYM FONICZNY w wyko* 
runiu  Krakowskiej Ork,estry Symfonicznej 
odbędzie się w niedzielę, 2 bm. w Starym 
Teatrze, lako dyrygent wystąp, chlubnie 
znany naszej publiczności muzyk Bronisław 
Wolfstal, jako zaś solista współdziałać bę* 
dzie świetny pianista Eugeniusz Drzewiecki

Pen®? *u#r klel^Kkh
TC. F. I P. W Więcej niż sekretarka 
CZW ARTAK Perły korony 
BAl ACCE  Miłość w kajdanach 
CASINO Snachoi

R e p e r t o  H
APOLLO Marco — Polo z Gary Cooper 
A DRIA Druga młodość
OZAKY rię tn  stolaJc

R a d k i
Niedziela, 2 października 1938 r.

8.45 Pogadanka dla ro tn ików , „Żołędzie 
kasztany, tukier jako pasza dla świń"; ‘->.05 

ozmewę z rolnikam ., 9 15 Regionalna
transmisja z Zaleszczyk, 11.45 „Nasz pro* 
gram muzyczny w  sezonie jesienno — zimo 
w ym "; 12.03 Koncert wm foniczny w wyko 
ran iu  krakowskiej orkiestry symfonicz-.iej; 
13 00 „Kultura i sztuka"; 13.10 Koncert n u  
zyki lekkiej; 14.40 „Dobra książka* frag* 
nrent z powieści Jana W iktora pt „Orka na 
ugorze"; 14.55 Audycja muzyczna dla wsi: 
15.15 Gawęda regionalna: „w dąbrowieckiej 
czytelni"; 15.25 A udycja dla wsi; 16.35 Ut« 
wory fortepianowe; 17.00 Trans z kongr. 
Dziecka- 17.30 .Podwieczorek przy mikro 
fonie"; 19.15 „Henryk Sienkiewicz" szkic li 
teracki Zofii Kossak; 19.30 Koncert rozryw 
J owy- 20.00 z Poznania „Damy i huzary" 
opera.

Ze złotej seHl światowych programów 
N a j w y t w o r n i e j s z y  l o k a l  Krakowa 
P A L A I S  DE R A N C E

„ C A S f l * 3 0 V A
KRAKÓW, FLO RIAŃSKA s a  TEL ras-e?

P R E Z E N T U J E
BI JWIĘHYZY BTFRHCY3tlu
„SHOW" FRANCUSKI

i MRUKi GO „CfiSINO DE Pil BIS"

REWELACYJNA ORKIESTRA .1 A/./.OW f m i R M l S C O

JERZY ROSTNf-ERfeŝ i
-------------------------  W I R T U O Z A M I

P o n a d t o  c ia r u ją c i)
Dcodi egzoty 1*3 I tanceni
B U Ł G A R K  E
MARII  TSCHAR
ORAZ ZHUHOMITh POLSHi] 
TRIlCEHKĘ CHRHflKTCRYST- 
INE MA k WI C Z

Zjazd tectinilidis aectysl.
W  dniach-1* i 2 października br. oJbędzie 

się w Krakowie w sali „Domu Górników" 
przy Al. Krasńskiego 16, Zjazd Techników 
Dentystycznych.

1 października odbędzie się Zjazd aele* 
gatów Oddziałów Związków Zawodowych 
Techników Dentystycznych Małopolski.

2 października oabędzie się Ogólnopol* 
sk] Kongres wszystkich Technnców D enty
stycznych.

Wzywam-, wszystkich Kolegów, aby w 
dniu 2 października masowo przybyli na 
Kongres i zamanifestowali swą wolę zmia
ny położenia ekonomicznego.

tona uroczystość
W  niedzielę dnia 2. października 1938 * 

o godz. 12 w. fK.łudnit odprawione zostanie 
przy grobach wojennych w Krakowie aro* 
czyste Nabożeństwo Żałobne za poległych 
w wojnie światowej i w walkach o Nlcpodle 
glość Polski Żołnierzy — Żydów.

I. KONCERT KRAKOW SKIEJ ORKIE 
STRY SYM FONICZNEJ pod batutą Bro* 
nisława Wolfstala, świetnego dyrygenta o* 
pe-rowego i orkiestr symfonicznych, przy 
współudziale Zbigniewa Drzewieckiego ja* 
l.o solisty, odbędzie się w niedzielę, 2 paź 
dzernlka br. w Starym Teatrze.

Bilet-; wraz z garderooą w cenie od zL 
C1 fó — 4 50 są do nabycia w kasie Starego 
"estru .

Z ructiu pracowniczego
Pracownicy umysłowi

w kolegiach wyborczych
Z ramienia Związku Zawodowego 

Pracowników Umysłowych w Kra 
kowie (Sławkowska 6) wyznaczeni 
zostali delegatami do Okręgowej Ko 
misji W yborczej: Nr. 80 prezes
Związku red. M. Statter, a Ńr. SI 
wiceprezes Związku St. W ójcik .

•  t  «

ProcoKuicp umysłowi
a sprawa wyborów do insty
tucji parlamentarnych i sam.

Na temat powyższy wygłosi refe
rat we czwartek 6 października br. 
w lok a lu  Związku Zawodowego Pra 
cowntków Umysłowych Sławków* 
ska 6 . o godz 19.15 prezes Z w iązk u  
red. M. Statter. Obecność wszystkich 
zainteresowanych Konieczn*.!

—o O o  -
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Życie gospodarcze
Znamienna odezwa ministra gospodarki III Rzesz?

Honieczność wzmożenia eksportu a... sonhcje karne
Berlin. Minister gospodarki III 

Rzeszy Funk wystąpił ze znarr.icn* 
na odezwą, związana z sytuacja han* 
dlu zagranicznego Niemiec. Odezwa 
podkreśla, iż bilans handlowy III 
Rzeszy wykazuje na przestrzeni S. 
niesięcy o. r. w porównaniu z tvni 
samym okresem r. ub. pogorszenie 
o pół miliarda marek. Minister Funk 
wskazuie na konnezność 'ntens^fi* 
kacii eksportu i stwierdza, iż zanied 
banie wysiłków eksportowych w H ó 
rymkolw,“k kierunku jest równozna 
czne z zaniedbaniem najświętszego 
obowiązku wooec całość narodu

Odezwa przynosi poza tym .wyty* 
czne dla eksportu niemieckiego. W  
pierwszym rzędzie minister Funk do 
-7 .7^1 sie punktualności w wykony* 
waniu dostaw stosownie do umów. 
0  ile z przyczyn natury ogólnej (no. 
brak środków transportowych) wy* 
wiazanie się w terminie jest niemo i* 
liwe. obowiązuje zawiadomienie wła 
śawych zrzeszeń gc >podarczych. Nie 
stosowanie się do tei zasady powo* 
dować będzie jakuajostrzejsze renre* 

’e.

Japonia podejmuje dumping 
eksportowy za wszelką cenę

Tokio. Japonia podejmuje wzmożoną 
akcję dumpingową w dziedzinie eksportu 
■włókienniczego. Japońscy agenci hand'owi 
na Ceylonie, Jawie, w Indiach Brytyjskich 
i  innych krajach otrzymali wyraźne pole* 
cenie sprzedawania wyrobów włókienni* 
czych po każdej cenie, pod warunk:em i i  
odbiorcy płacić będą gotówką.

Tego rodzaju dum ni-g  wyklucza zatem 
wszelką konkurencję z japońskimi wyro* 
bami włókienniczymi

W  dalszym ciągu odezwa narzuca 1 zgłoszone do odnośnych zrzeszeń go* 
azdemu przedsiębiorstwa oBowią* 1 spodarczych lub do mm. gospodare 

zek produkowania do wysokości ma - ki Rzeszy. Także 1 ten przepis obo* 
ksymalnej zdolności wytwórczei. I | wiązywać będzie pod groźba ostrych 
fet ewentualne przeszkody musza bvć I sankcji.

Suro tr .£ Polski

Pbwfżse spilik 
samo chodów

Ś w ia to w a  p ro d u k cja  sa m o ch o d ó w  
w lipcu  r. b. o s ią g n e lą  266.000 sztuk  
w o b ec  ĆJ08.0UO w o z ó w  w czerw cu  
r. b,. i 589 000 w o zó w  w  lipcu 1934 r. 
Ogólna produkcja w ciągu  pierw sz y c h  
7-fniu m iesięcy  r. b. wynosiła 
2.2i 3 000 w o z ó w , w o b ec  4 .18ÓOOO w 
an a lo g iczn y m  o k r e s ie  pop rzed n iego ' 
roku, b y ła  w ię c  o okokrdo 46 proc. 
niższa.

Prasa zagrań, czna ostatnio omawia 
problem surowcowy w Polsce ocenia 
iac go w ten sposób Polska zasad* 
t.iczo jest krajem niezbyt bogatym 
w surowce. Mus sprowadzać znacz* 
ną część swego zapotrzebowania su* 
rowcowego. Jednak Polska nie jest 
zadowolona z tego stanu rzeczy. W o 
bec tego, że bogactwa mineralne Kra* 
iu zostały dotąd zbadane w o wiele 
mniejszym stopniu niż takie same bo 
gactwa Zachodu, posiada Polska m a 
czne szanse odkry -a nowych źródeł 
bogactw mineralnych. Badania takie 
prowadzą zarowno Państwowy Ins* 
tytut Geologiczny, jak i „W spólno- 
ta Interesów" oraz „Politur'*.

W egiel posiada Polska w Zagłę*- 
biu Sląsko*Dąbro\vskim. Ostatnio je 
dnak natrafiono na poszlaki Wskam 
iące. że pomiędzy Lublinem a Kieł* 
catni zna:dują sie lówniez cenne te* 
reny węglowe. W  r. bież. maią bvć 
przeprowadzone wiercenia próbne w 
tvm okręgu. Jeżeli dadzą one pozy* 
tvwne rezultaty, Polska posiadać bę 
dzie rezerwowe zagłębie węglowe, 
Dołożone blisko ośrodków przcmv* 
słu wojennego, a daleko od granic 
państwa.

O wiele trudęięi przedstawia się 
sytuacja w górnictwie naftowym Te* 
reny odwiercone już zaczynaia się 
wyczerpywać. Za 2 lata Polska bę* 
dzie musiała importować produkty

naftowe, jczel do tego czasu nie na* 
stap’ odwiercenie nowych terenów 
ropomośnych. Takie tereny znalaz* 
K by się wprawdzie, ale wiercenia w 
Polsce są kosztowne. Kapitał zagra* 
niczny, w którego rękach znajduje 
sie Drzemysł naftowy Polski, nieehę' 
nie angażuje się w wiercenia. W  pol 
sce trzeba wiercić do 1500 mtr.. by 
natrafić na naftę, podczas gdy w Ru 
munii wiercenia o witle płytsze, a 
wiec i tańsze, dują równie dobre, a 
nawet lepsze wynik.

Szczególnym bogaci wem Polski 
iest gaz ziemny, którego złoża żale* 
gają wzdłuż Karpat. Gaz ten jest 
tańszy i oszczędniejszy niż węgiel. 
Dzięki wysokiemu ciśnieniu złoża 
można go orowadzć bez użycia pomp 
ruram: aż do miejsca konsumcy.
M óełby on w znacznym stopn:u za* 
stanic węgiel. W ymagałoby to ie-cb 
nak znacznych inwestycji na ruro* 
ciągi.

Zapas rud żelaznych Polski sięga 
nodług szacunku 165 mil. t. Są to ie 
d rak  przeważni* rudy mskoproenn* 
towe, o zawartości 30- -4 0  proc. ~e* 
laza. Szuka się za nonam i pok>ada< 
mi wysokowartościowych rud żefcti* 
r.ych. N a razie wiercenia nie dały de 
rinitywnvch rezultatów.

Polska posiada około 35 mik ton 
rud cynkowych 1 ołowianych. Wsl-at 
tek spadku cen na tym rynku pols*

SzapBficzazatr^pałaporigg
Chartum . Pat. Pociąg pasażerski 

z Port-Sudanu przybył do Chartum  
praw ‘0 z 12  gudzinnym opóźnie
niem, zatrzymany w d  o ize  prze*, 
chmary szarańczy, która ni d łu 
gości bzem ała 3 km. pokrę la zwar
tą masą tor kolejowy. Szerokość 
pizestrzeni, zajmowane] przez d\va 
dy, dochodziła w niektórych miejs
cach do 300 m.

kie górnictwo cynkowe przechodzi 
kryzys. Pokłady miedzi, nie nadają 
e .sie ednak do rentowne? eksploa 

racji, znajdują się koło Kielc. N a 
W ołyniu stwierdzona ostatnio ślady 
miedzi, które *ednnk będ* zbadane 
dopiero w przyszłym roku.

W ysokowartościowe pokłady mar* 
gar^u odkryto w Górach Czywczyń* 
"1ich na pograniczu Rumunii. Pokła 
uy J e  występują również po drugiej 
stron,e granicy rumuńskiej. Pokłady 
rumuńskie znajdun sie tuż przy L* 
niach kom unikacynych. W obec te* 
ma wysuwa sie koncepcje podjęcia 
eksploatacn tych złóż •wspólnie przez 
Polskę i Rumunię, co pozwoliłoby 
na udostępnienie i polskich złozy

N a szczególne cenną rude natra* 
fior>o w  końcu ub. r. na W ołyń u. 
C-hpdzi o rudy mclybdenowp t .  zw. 

rudy wojenne". Molybdenu używa 
się do narzędzi, służących do obrób* 
ki stań Tak np. iufy armatnie wy
rabia się przy pomocy narzędzi rno* 
lybdenowych. Dlatego niektóre kra* 
ie, jak np. Niemcy, wykupują i ma* 
gazynuią ten minerał.

Nie w,i'] kryzys wiedzie do wojny
tych dniach, gdy ciężki kryzys, wstrzą 

snął całą Europą, wiele ludzi zapytuje su , 
zwłaszcza wiele młodych ludu, czy też daw 
nlejsze czasy miał" podobny łańcuch kry* 
rysów i czy doprowadziły one zawsze do 
wybuchu wojny. Cofnijmy się nieco do hi* 
storii, a stwierdzimy, że czasy przed wojną 
światową wstrząsane były nieustannie kry* 
żysem, o których świat sądził wówczas za 
każdvm izem że skończy się zbrojna roz 
prawą.

Kryzys w r. 1875
Najpierw w kilka lat po wojnie nlemiec- 

1 orirancuskiej 1870—1371 r. stosunki mię* 
dzy Francją a Niemcami zaostryzły się na* 
gle. W r. 1875 rząd francuski przeprowa* 
dził w  parlamencie ustawę, zezwalająca ar* 
mii francuskiej na zmobilizowanie 150.000 
ludzi więcej na wypadek woiny. Przejęcie 
tej Ustawy wywo*ało w Nemczech burzę oro 
testu. Ówczesny niemiecki poseł książę Ho 
heniohe ucz ynił groźne demarche, francu* 
Bka opinia, czująca jeszcze dotkliwie ranę 
niedawno zadanej klęski, zareagowała si1* 
nie. Wówczas zainterweniowały w ostatnim 
momencie Anglia i  Rosja zarówno u Nie* 
miec, jak u Francji i doprowadziły do od* 
prężenia.

Afera Schnaebele
W dwanaście lat później (stosunek mię* 

dzy Niemcami a Francją polepszył się tym

czasem) afera Schnaebelt doprowadziła zno 
wu oba państwa na brzeg zbrojnego kon
fliktu. Francuski! urzędnik graniczny Schnae 
bele, który dla odbycia rozmowy z jednym, 
z Swoich niemieckich kolegów udał się na 
terytorium Niemiec, napadnięty został przez 
dwóch mężczyzn, porwany i umieszczony 
w więzieniu. Wypadek ten, który mógł być 
pokojowo uregulowany, wytworzył szybko 
po obu stronach niebezpieczną atmosferę. 
We Francji mówiono o porwaniu, w  Niem 
czech o aresztowaniu szpiega. Już bliska 
była mobilizacja obu państw, gdy w  ostat
niej chwili udało się załatwić spór drogą 
prawnych rokowań Scbnaeble został awol 
niony i alarm przycichł.

Incydent w Masaua
W rok później w r 188P ,groził wvbuch 

wojny europejskiej z powodu pewnego wło 
skiego konfliktu. Chodziło o  incydent w  
Ma;—ana kłóryl polegał na tym, że w cza* 
sie zaięcia tego mi«sta Włosi znieśli nie* 
które prau a cudzoziemców, dotykając tym 
przede wszystkim żyjących łam kupców fran 
cuskich. N oty x  protestami, nastrój wojen* 
r.y. Włoski premier Crispi jedzie do Ber* 
lina. -żeby uzyskać poparcie Bismarcka. 
Ale Francja nie ustępuje, a Rosji, oświad* 
sza, ie  w  razie wybuchu wojny, stanie po 
stronie Francji, Berlin i Rzym wycofują

się, Francja proponuje ugodow« załatwię? 
nie sprawy i kryzys miia.

Farchoda
Afera Fasehoda między Francją a Anglią 

w r. 1898 mąciła później jeszcze przez dłti 
gie lata stosunki między obu państwami i 
dopiero Edwardowi VII udało się utago* 
dzić urażoną ambicję Trancnzów i z nastro 
jów rozgoryczenia doprowadzić do zawai* 
da pokoju. A  przecież Fasehoda omal nie 
4 ■sp-owadziła do zerwania stosunków mię 
dzy obu państwami. Czy francuski kapitan 
Marchand który w  fantastycznym marszu 
z Kongo dotarł aż do Nilu i natknął się w 
miejscowości Fasehoda na przybywające* 
<zo x północy angielskiego generała Kitche 
nera. miał zwinąć sztandar który zatknął na 
tej ziemi ponieważ Kitchenei oświadczył, 
że jest to ziemia angielska ? Całymi dniami 
i^aryż j Londyn zwalczały się wzajemnie. 
Czy Francja miała zrezygnować z m oich 
marzeń polonialnych nad Nilem? Musiała 
rezygnować, gdyż w przedwnym razie wy 

buchłab" wojna.

Cesarz W-lhelm w Tancerze
W r. 1905 cesarz Wilhelm stojący u szczy 

tu swojej potęgi wkroczył uroczyście do 
Taaigeru i zażądał przy poparciu sułtana 
Mtrokka zmiany międzynarodowego siatu 
tu na korzyść Niemiec. Nastrój kryzysowy 
w Europie, pon:ewaź francuski minister 
spraw zagranicznych Delcatese oświadczył 

że nie ustąpi pod żadnym warunkiem Ale 
Delcasse został obalony ponieważ ugodow

r.y zdobyli w Paryżu ptzew *gę i po wicia 
dniach gwałtownego kryzysu doszło wkoft 
cu wspólnie z Anglią, Rosją, Włochami f 
Stanami Zjednoczonymi do podpisania no 
wego układa w sprawie T^ngem

Agadir
W sześć lat później w r. 1911 nowy kry

zys marokański omal nie doprowadzi] do 
wojny między Niemcami a Francją. W cza 
sie jednej z francuskich ekspedycji do Fe 
zu ziawił się w  dnia 1 lipca w marokańskim 
porde Agadir znajdującym się pod kontro 
Ja Francji niemiecki okręt wojenny „Pan* 
ther“ ażeby wziąć w obronę żyjących tair- 
Niemców. Cała Europa jest zaalarmowana- 
przeprowadza nawet częśdową mobilizacje 
swojej floty, wszyscy są przekonań, że 
wojna wybuchnie niebawem Wkońcu po 
czterech miesiącach uciążliwych rok iwań 
'■dało się jeszcze raz uratować sytuację — 
ale od czasu tego skoku „Panthery* Euro* 
pa była w stanic nieustannego alarmu. 
Przyszła wojna turecko — włoska, wojny 
bajłkańskie, jeden kryzys następowa] po 
drugim, atmosfera była trudna do oczysr- 
czenia i wkońcu nieznaczny incydent w  Sa 
rajewie doprowadził do Wybuchu wojnj 
światowej. -

Jaka jest nauka z tej historycznej retro 
spektywy? Nie wszystkie kryzysy wiodą 
do wojny, lecz w miarę jch narastania j na 
brzmlewania doprowadzają wkońcu do niej
pewnego a  ma którego nigdy nic można 
nrzewidziec.
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Miłość zakończona samobójstwem
Krwawa tragedia miłosna w Sosnowcu

W  Sosnowcu rozegrała krwawa 
tragedia miłosna która pociągnęła 
za sobą śmierć 24 letniego Zygmun* 
ta  Bałazego, zamieszkałego w Sos
nowcu przy ul. Rysiej 6 , pracow
nika pocztuwego i ciężkie poranie- 
nienie kelnera z restauracji „Savoi” 
W ła iysława Lodarskiego tamże 
zamieszkałego.

Batazy od dłuższego czasu zabie
gał o względy żony Lodarskiego. 
Na tym tle dochc dziło między Lo- 
darskim a Bałazym do częstych 
sprzeczek.

Jedna z nich akończyła się wczo- 
raj tragicznie. Gdy obaj mężczyźni 
spotkali się na podwórzu domu 
Łodarski zwrócił Bałazemu uwagę 
na jego niestosowne zachowanie i 
zagroził mu, że jeśli natarczywe 
ubieganie się o względy jego żony 
nie ustaną — rozprawi się z nim 
należycie.

W  czasie sprzeczki Bałazy dobył

Spadek produkcji hutniczej
w Anglii

Ag „Echo” podaje: Mimo wciąż 
naprężonej sytuacji politycznej i 
stale wzrastających zbrojeń W iel
kiej Brytanii, spadek produkcji 
hutniczej w Angin me ustaje. W  
porównaniu z rokiem ubiegłym te 
goroczna produkcja stali jest mniej
sza o około 30 proc.

Łioyd r e  chce usekurow aL
Jeden z dzienników w W aszyng

tonie ( U ' \ )  określił globalną sumę 
abonamentu za czas aż do końca 
prezydentury Rooseeelta. Aby się 
zabezpieczyć przed ryzykiem dos
tarczania gratis pisma w ciągu 4 ch 
lat, gdyby Roosevelt został po raz 
trzeci obrany prezydentem , admini
stracja dziennika zwróciła sie do 
Lloydu londyńskiego z propozycją 
asekurowania na tak* v 'ypadek. 
Lloyd, który asekuruje wszystko, 
odrzucił jednak propozycję jako 
zbyt ryzykowną... dla siebie.

szybko rewolweru i strzeld do Lo
darskiego trzy razy trafiąc go w 
rękę, negę i brzuch. Gdy ranny 
opadł z jękiem na ziemię — Bałazy 
strzelił do siebie zabijając się na 
miejscu.

W czasie zajęć hufca przysposo
bienia wojskowego, złożonego z 
uczniów Państwowego Liceum Pe- 
dagug. w Cieszynie zaszedł tragiczny 
wypadek, który pociągnął za sobą 
śmierć dw'óch osób.

Przebieg wypadku był następu
jący: W trakcie zajęć hufca s,ko l 
nego miał prowadzący ćwiczenia 
kom endant hufca, nauczyciel Józef 
Hajkowski zademonstrować uczniom 
konstrukcję granatu ręcznego na 
rozładowanym pocisku. Rozkręca
j ą c  pocisk wobec otaczających go 
uczniów zauważył nagle, że nie 
jest on rozładowany i że wy buch 
jest nieuiiikmuny. Nie mogąc już 
żadnym sposobem temu zapobiec, 
rzumł się do najodleglejszeg > k ria  
sali, przyciskając pocisk do piersi, 
by swą osobą zasłonić uczniów. 
W ybuch, jaki nastąpił, zabił nau 
czyciela oraz ucznia Oswalda Hilę 
i ranił czterech innych uczniów — 
na szczęście lekko.
® D yrekcja i władze szkoloe wy
dały natychm iast potrzebne zarzą
dzenia, zarządzając dokładne zba
danie przebiegu wypadku, niezależ
nie od wdrożonego natychm iast 
śledztwa sądowego. Należy pod-

Trudności gospodarcze lopouii?
Bank Japonii, ze swych rezerw  

złota, wynoszących 80U milionów 
jen, w-ydzielił kw'otę 300 milionów 
jen na zapłatę za n.ezbędne surow^ 
ce dla przem ysłu japońskiego. W  
światowych kolach finansowych 
tłumaczone to jest jako dalsze wiel
kie trudności gospodarcze kraju 
kwitnącej wuśni.

Zawiadomiona o krwawej trage
dii miłosnej policja wszczęła na
tychmiast dochodzenie, które jesz
cze trwa. Rannego kelnera prze
wieziono do szpitala. S tan jego jest 
ciężki choć nie grozi u tratą  życia.

kreślić, że D yrekcja zakładu, a 
zwłaszcza nauczyciel nie ponoszą 
żadnej odpowiedzialności, gdyż po 
cisków dostarczono jako rozłado
wanych. Natomiast na najwyższe 
uznanie zasługuje prawdziwe boha
terstw o śp. prof. Hajkowskiego, 
który w pełni świadomości nagłego 
niebezpieczeństw a nie zaurahał s ę 
puświęcić własnego życia, aby 
ocabć powierzoną swej opiece mło
dzież. Zabity uczeń, śp. Oswald 
Hila, był synem Polaka ze Śląska 
Zaolzańskiego.

Zarząd miasta San Diego oddał 
do dyspozycji miejscowych Polaków 
piękny budynek w Balboa-Parku, 
celem zorganizowania w tym gma
chu „Domu Pulskiegu”. Dzięki o- 
fiarności miasta wychodźtwo pol
skie w San Diego zyskało ośrodek, 
który ułatw i i umożliwi rozszerze
nie i natężenie prowadzonej wśród 
tam tejszej Polonii akcji społecznej.

Po przejęciu domu, które nastąpi 
w najbliższym czasie, zamierzone 
jest zorganizowanie w pierw-szym

Liczba ifelM Ubezpieczać
W  ubezpieczalmach społecznych 

liczba ubezpieczonych wyniosła 
1.744 000 pracowników oraz 349.000 
pracowników umysłowych Na wy
padek choroby ubezpieczonych było 
2,039.000 pracowników.

Zastrzelił n le in fslo ie  f r im u w e
Krew w żyłach mrożący wypa

dek w ydarzył się w Grabownicy sta 
rzeńskiej w pow. brzozowskim. • 

Oto d wunastoletni chłopak Edward 
Czubski, bawiąc się rewolwerem, 
stanowiącym własność jego ojca Jó
zefa, pociągnął”za cyngiel, chcąc po
kazać towarzyszce zabawy, starszej 
od uiego o rok, Helenie Paluch, jak 
się strzela. Chłopak nie przypuszczał 
że w lufie rewolweru znajduje się 
kula. Rewolwer wypalił, a kula ugo
dziła nieszczęśliwą dziewczynkę w 
skroń. Helena Paluch poniosła śmierć 
na miejscu 

Jak ustalono, ojciec sprawcy jest 
ślusarzem i trudni się pokątnie 
rusznikarstwem. Rewolwer stanowił 
jego nielegalną własność.

Budloty flo t wojennytli
Prasa niemiecka podaje następu

jące niezmiernie charakterystyczne 
cyfry budżetów flot w ojennych: 
W ielka Brytania 1.878.00U.0G0 m a
rek, U^A  2.026 000 marek, Niemcy
2.000.000 000 m arek, Japonia — 
I 049.000.000 m aiek, Francja —
462.000.00u marek, Italia 339.000.000 
marek.

rzędzie wystawy o Polsce W ysta
wa ta  ma na celu zapoznanie emi
gracji polskiej z obecnym stanem 
i rozwojem Macierzy, przy pomocy 
odpi wńednich ilustracji, map, wy
kresów, szeregu mieresującycn eks
ponatów itp.

Zakaz polowania 
na., żaby

W  okolicy miasta Quebeck w Ka* 
nadzie, został ogłuszony zakaz polo* 
wania na... : aby.

Oryginalny zakaz został spowodo* 
wany obawrą doszczętnego wytępić* 
nia żab, które są ulubiona potrawą 
niektórych Kanadyjczyków, a wobec 
tego stanowią bardzo pożądana zda* 
bycz dla handlarzy.

Bohaterski nauczyciel
Trag iczny wypadek w Cieszynie przy de
monstrowaniu konstrukcji granatu ręczn.

Newo „Dditi Pobili" w Sao Diego

LU D W IK  MASCMOFF

„ B A G N O ”
94) p o w r e s c

Cztery lata, to olbrzymi przeciąg czasu w życiu 
człowieka, zwłaszcza w okresie młodości. I te cztery 
lata zatruły mu młodość, niwecząc wszelkie ideały, 
targając w strzępy subtelne uczucia, ukazując mu 
wszędzie fałsz i kłam. Całe życie przedstawiało mu 
się teraz jak film. teatr iluzji wyzbyty prawdy i rze* 
czywis+ości. W szystko poza, wszystko komedia, 
wszystko odgrywanie ról ejdnych przed drugimi, ni 
gdz,ł* śladu szczerości lub prawdziwej przviaźni 
wszędzie walka o byt, a w walce tej podstęp i bez* 
względność.

To go odpychało od filmu. Zrażało, stawiając 
jakieś niewidzialne przegrody, odstręczało. Bez p**ze* 
rwy potęgował sie u niego wstręt do otoczenia, do 
tego prostytuowar ia moralnego, do tego pomzarua 
się. G dyby chociaż poniżać się przed kimś odrobinę 
wartościowym mógłby ieszcze usprawiedliwić, ale 
łasić się przed chamami dla kawałka zhleba, uważat 
mimo całej tragedii mieszczącej się w tym postępo 
wniu, ze ohydną prostytucję.

Czyż w ii nych zawodach jest inaczi j ? Czyż 
<ego, co się d-ieje w filmie, nie spotyka sic ” * 
na katdym kroku? Pośród ludzi zwierząt i roślin?

Nie stalaż się ta walka, podstęp i kłam prawem r. 
tury?

O życie! Jakześ stało się potworne 1
A  jednak, w najtajniejszych głębiach jego my* 

śli, tliła jeszcze iskra nadzieji, odzywała się od czasu 
do czasu struna aspiracji, i pragnienie osiągnięcia celr 
Jeszcze nie dał za wygianą, jeszcze łudził się, jeszcze 
nie chciał kapitulować. Cztery lata przetrwał, prze* 
trwa dłużej i wierzył, że raz przvjdne dzień będąc 
dla niego jutrznią nowej ery. I ta wiara dodawała mu 
energii do dalszej walki.

T"mczasem nim życia biegł bez przerwy dalej. 
Kilka dni w atelier, czasem tydzień, dwa, potem sze* 
reg wolnych dni, przechodzących dla innych bezpn. * 
duktywmc, będących jednak dla Otwierckiego wv* 
tchnieniem, powrotem do świata p r a c y ,  ą e ó  
cha. Bo odpocząć mógł tylko w pracy. Bezczynno i* 
męczyła i nuż’do. go. U c ie k a ł  s ię  wówczas do swych 
manuskryptów, przelewał w nie mvśli, uczucia
i przeżycia, chował ie potem skrzętnie do biurka, bo* 
jąc się pokazać światu. Bo świat zatracił ooezię życia- 
A  on, romantyk, zdał isę być tu obcym, dlatego od* 
graniczał sie od wszystkiego, stwarzając sobie w dm 
szy swój własny światek. I w tym światku żył, błą* 
dząc po ueistnn jących drogach snów, pośróa w* bo 
lałych kwiatów swych marzeń rozpylających mirrę 
iieuchwytnego szczęścia,

O d miesiąca trwała juz w filmie zupełna stag* 
nacja. Poprzedził ją czas powolnego zmniejszania sie 
pracy, aż do ostatecznego zastoj*u. Tu i tam kończono 
jeszcze jal iś film. zresztą stałi wszystkie atelier 
próżno. Cisza rozpanoszyła si w tych olbrzymieli

ubikacjach, łańcuchy dźwigarów zwisały odpoczy* 
wając, zasnęły tra.istorm itory ustawione w  jedny - 
rzędzie, a po kątach snuły pająki siecie, marząc 
o zdobyczy.

Zaledwie kilka osób znajdowało zai ‘cie na** 
ogół jednak misa nie miała zatrudnienia Stagnacja 
taka była objawem powtarzającym się rok rocznie na 
wiosnę w okresie, w którvm banki robiły bilanse za 
czas od 1 *go kwietnia do 31*ego marca, miały prze* 
gląd stanu swych przedsiębiorstw i wiedziały, iakich 
sum będą mugły udzielać różnym firmom w postaci 
kredvtów. Odpowiednio do tego. zestawiały program 
pracy. .‘Pogram ten zwiększał lub zmniejszał sie. za* 
leżnie od tego, jakie interesy robił bank z ktorvn. 
dana firma pracowała. Tylko kilka towarzystw po* 
siadających własny kapitał, pracowało i w rym okre* 
sie, kcz było to niewystarczające, by dać zatrudnienie 
całej komparserii.

Okresu tego bano się, bo przeciągał sie niekiedy 
do piłow y maja, przechodząc nagle w kolosalna ko* 
niunktu-ę. Wówczas można było wybierać sobie pra*

, gdzie i v kogo się chciało. Kierownicy zdjęć do* 
biiali się o ludzi. Ale w tvm prze iściowrym okresie 
sześciu tygodni, m erdnem u było trudno przetrwać 
o ile me miał. jakich rezerw* i często głód daw*ał się 
we znaki. Naonczas wędrowały zegarki, srebrne pa> 
pierośnice lub pierścionki do zastawów, spoczywa* 
jąc tam tak długo, aż właściciele ich, dzięki pracy, 
mogli sprowadzić ie po kolei z powrotem do domu. 
G!dy jednak ktoś nie miał mc do zastawienia — ____

fCiąg dalsay nastąpi)
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ODCISKi usuwa niezawodnie .RIGO* 
50 groszy Drogeria 

S C H A P S E N S O r i N i
Krakow Plac Nowy

KARALUCHY n i s z c z y  doszczętnie 
JUK, proszek orvgmalny. Drogeria
— S C H A P S E N S  ) H N A —

Kraków, Plac Nowy.

PLUSKWY tępi dcszczętme ory 
ginalny płyn J 0  K. — Drogeria
— 5 C H A P S E N S O H N A  —

Kraków, Plac Nowy.

Wytwórnia walizek teczek i torb
szkolnych II. S O P  K r ak ó w, 

Grodzka 62.

Przeniesiona Wytwórnia Mebli tapi- 
cerskich „SOLłDITE** na ul. Staro
wiślny 63. — poleca: nowoczesne 
tapczany, fotele do spania, leniwce 
otomany, m aterace, różne łóżka 
polowe. W ykonanie soiidne.—

Ceny umiarkowane. «»■ ■ 
Uprzejmie zaorasza „SOLIDITE**

M A S Z Y N K I  D O  M 1I;SA  
Z A P A L N I C Z K I  
A U T O M A T Y C Z N E  

PI«INHJ*SY miprawia facho
wo n o ż e  s t o ł o w e ,  osadza 

trwało, odnawia:
SZLIFIERNIA, SPAWALNI A  
=== ŻELAZA I METALI =====
WYSZKOWSKI
K W AKÓ W , D j t .1  A Ł. . o .
Przy przedłożeniu tego ogłoszę na udzie- 
— — ■ amy 39%  RABATU. hm mmm

Krawat zakupisz najtaniej w sp»- 
cjalnym Skłaazie Krawatów „Re- 
cord C raw ates“ Kraków'. Floriań
ska 35. T t l  143-68. W łasna W y
twórnia H urt Detal Fachowa na
praw a starych krawatów.

Swetry, pulowery, golfy angorowe, 
wełniane, bezręk-aw mki męskie, 
damskie i d a c i n n e ,  oraz sukme 
na zamówienia poleca Pra.BWhla 
trykotaży Felman Sw. Sebastia
na 23 (sklep frontowy)

P ogotow ie k r a w ie c k ie  „Fenomen*,
czyści, prasuje, naprawia, cena 
reklamowa, Krakow, Stradom  11, 
Tel. 201 - 8 /

DOM SWETRÓW OSTROW IECKICH 
mmmm Kraków, Krakowska 12.
poleca: najtaniej swetry męskiu
tamskie, dziecinne.

FUTRA nowe, przeróbki- i reperacje wyko. 
nuje Franciszek Z gila , Kraków u] To* 
połowa 4.

TA PC ZA N Y , otomany, fotele, łóżka polo* 
we poleca: Zakład T.-picersk Hammer- 
Krakow, Starowiślna 44.

S R tB R N F  przedmioty reperuje i odnawia 
W ytwórnia .Herzog" Krakow, Berka Jo* 
'elewicza 2. Telefon 163*07,

FUTRA najkorzystniej poleca Horowitz — 
Starowiślna 26.

MATERACE,  poduszki włósienne, 
łóżka polowe, otomany, taoczany, 
poduszki dla niemowląt orstz przyj
muję wszelkie robnty tapicerskie 
Zakiad Tapicerskl BAkDAŻHA, 
Krukowska 44, teleion 174-83.

KUPUJE, SPRZEDAJE meble używane ry. 
pialnic, jadalnie, saloniki, urządzenia Hi.t* 
rowe. Sklep okazyjny, Kraków, Mostowa 
łw a.

Monachium. Pat. Niemicck c b ” 
ro i iformacy jne donosi;

--nclerz Rzeszy i premier Wie!* 
kicj Brytanii po odbytej w dn. wczo* 
rajszym rozmowie wvdali następują* 
ca wspólną deklaracje

„Odbyliśmy wczoraj dalsza naradę 
i uznaliśmy jednomyślnie że zagad*

si s ta  '-J6 J5
MATERIAŁY BIELSKIE %

to
MĘSKIE I DAMSKIE NA 

DOGODNYCH WARUNrCACH
ewentualnie i  uszyciem przez rem m o- g. 
wanych krawców Ceny konkurenryjne. g

SUKNA,tTEKSTYL“
„  Kraków, ul. S ław kow ska 3. _ 
K  T e le fo n  2  U -79. $

Pracownia krawiecka LOLI FILE Sie
miradzkiego 6. Żu n i l e  mode o- 
wane. Wikwintne wykonanie.

8 GROSZY P R A N I E  KOŁNIERZYKA
łBoynsr fóha P T H "  Imstńsh? I.

Czyszczenie uoranla 3 50 zł — Sukni 2 zł.— 
Centrala WOLN1CA 8.

Obicia Meblowe, Przybory tapicer- 
skie =  najtaniej. F I S C H M A N, 
Kraków, — Grodzka 8. lei. 119 34.

Lustra Belgijskie, czeskie, gabdoty 
szklane, szyby "szlifowane oraz 
oszklenia okien — poleca po ce
nach najniższych, — U N G E R  — 
Kraków, Józefa 16, tel. 143-27.

KUPUJĘ kartki zastawnicze, ło te . oiżu> 
terię, srebro. Zegarmistrz Landau, Kra* 
ków, Sienna 17

JUŻ n a d n il;  nowoed w  wełn-ch ugrani* 
cznych i krajowych, na pulowery, suknie 
1 kostiumy po cenach najniższych tylko w  
okładzie Fabrycznym Horowitz, Urodź* 
ka 5*

PARASOLE najnowsze wzory — icupótz 
na'taniej w Wytwórni DYM, Krakowska 
30. p« ter. Reperacje, pokrycia wykonuje 
szybko i solidnie

Ondulacja trw ała w ciągu dwóch 
godzin, wykonuje pierwszorzędnie 
Zł 5.—G warancia 10 miesięcznie. 
„Miliano” Kraków, Starowiślna 53.

N A U K A

KURSY KROJU, i ‘odelowania i szycu Kon* 
cesjonowane przez Kuratorium Elwiry 
Halpern—Susserowoj. absolwentki Wl<* 
ner Moden — Akademie. — Nauka iwj» 
nowszym systemem. — Świadectwa ukoA* 
czenia. — Osobny kurs konfekcji dHe* 
ciętej Wpisy trwają Kraków, Krupni* 
cza 18.

KURSY SAMOCHODOWE — Kraków, 
KRUPNICZA 14. (dawniej Szewska 1). 

tel. — 206-88. Prowadzone przez 
fachowców. Prawo jazdy gwaran 
towane. W pisy ćodzienflie. >

Giry na fortepianie m etodą szybką, 
dokładną, nczy także początkują
cych starszych rutynowana s i ł a .  
Kraków, W ielopole 22 II piętro 

u r n a  mieszkanie 4 m m i

Angielski, francuski, niemiecki, — 
metadq Ansona- Krowoderska 5. 
Złotych 4. — miesięcznie.

nienie niemiecko — brytyjski :h sto* 
rnnków posiada pierwszorzędne zna 
czenic dla obu krajów i dla całej Eu 
ropy. Poapisane wczorai wieczorem 
porozumienie oraz zawarty uprzerh 
'io  układ morski niemiecko — brv>' 
•iski były aktami symbol zulącymi 

życzenie naszych obu narodów aby 
■'igdv uż między sobą nie uciekać 
się do wojny. Jesteśmy zdecydowani 
:eszczę inne zagadnienia obchodzące 
-ba  nasze kraje zbadać metoda kor. 
sultacii i nie ustawać w wysiłkach a* 
’vW ewentualne powody rozbieżności 
opinii z nasze' drogi usunąć i w ten 
sposób przyczynie sie do pokenow e* 
go rozwoju Europy".

(—) Adolf Hitler
(—) Nevil!e Chamberlain

pmieiltiej
Monachium. Pat. Daladier złożył 

Paryskiemu korespondentowi niemi*" 
ckiego biura informacyjnego następu 
iace oświadczenie: „Sądzę, że obradY 
w Monachium stanowić beda d?łę 
historyczną w życiu Europy. Dz:ęki 
głębokiemu zrozumieniu sytuaci1 
przez przedstawicieli wielkich mo» 
carstw konflikt zbrojny został zaże* 
gnany. Miałem prz\ jemność stwier* 
dzić że w Niemczech nie ma żadnych 
uczuć nienawiści wobec Francji. Fran 
cuzi również nie żywią żadnych wro 
gich uczuć wobec Niemiec. Oba n iro  
dy winnv sie porozumieć a ja czule 
się szczęśliwy m^więcajac me wysil 
ki dla osiągnięcia tego kor iecznego 
i płodnego w skutki porozumienia.

Ostrzeliwanie terytorium
polskiego

W arszawa. Pat. W  nocy dnia 23 
hm. ncedzy godzina 20*tą a 24*ta bv 
ło terytorium polskie gęsto ostrzeli' 
wane w. kilku fazach ogniem bron* 
ręcznej oraz karabinów maszyno* 
wych otwartym z kierunku mieisco* 
w'ości Dziecmorowce w  Czechosło* 
wacii a skierowanym na miejscowość 
wość Godów w woj Śląskim.

Świadoma ta napaść przekracza 
;aza swoim charakterem szereg do* 
tychczasowych czeskich aktów pro* 
w okacyjn/ch będących pogwałceniem 
tery ton  um Rzplte* zmusza rz?d poi

Rozmowy p o ls k o -r u m u ń s it iE

Bukareszt. Pat. Ambasador R. P. 
Raczyński odbył dwie dłuższe roz* 
mowy z min. spraw zagr. Comne* 
nrm.

stu do wyciągnięci! konsekwencji i 
do zrzucenia za nie całei odpowie* 
dzialności na napastującą stronę Cze 
skosłowacką.

Starcia naZaolziu
Cieszyn. Pal. Jak się okazuie w 

Racimowie pode ras wczorabzeeo 
starcia między ludncś^ą polska i 
zandanrer ą zab'tveh zostało kilku 
Polaków.

Cieszyn. Pat. O nastrojach pani* 
ki iaka ogarnęła Czechów na Sl-jsku 
Zaolzańskim świadczy fakt że w 
W endryni dwóch członków naroco 
wej gwardii przez czas dJuzszy os* 
trzeliwało się nawzajem przyczym 
każdy z nich sądził że ma przed so* 
bą Polaka. Dba; są ranni.

P r a g f c  p r z y s t ę p u j e
d o  e w a k iiu r ii

Praga. Pat. W  Pradze ogłoszono 
następujący komunikat urzędowy: 

Zgodnie z układem czterech przy* 
iętym dziś przez rząd czeskosłowac* 
ki rozpocznie się w nocy 1 paździer 
nika stopniowa ewakuacja odcinka, 
oznaczonego na planie Nr. 1. Ew iku 
acja ta trwać będzie 1 i 2 paidzierni 
ka po czym nastąpi stopniowa ewa= 
kuacja innych odcinków.

Odcinek Nr. 1 znajduje się w Cze 
chach południowych od granicy po* 
łudniowo — zachodniej w lesie czes 
kim południowym to znaczy na pół 
noc od Pasawy i Lincu (Austria). W  
strefie tei znajduj; 'się miasta Volary 
i Vyssi Bród, jak również szereg m* 
•wch gmin, położonych w oiegu rze 
ki 'Wełtawą-- (M oldau).

Wojska nu'-mieć! de
przed wkroczeniem do Sodetdw

Berlin Pat. Naczelny dowódca sił 
zbrojnych Rzeszy gen. Brauchitsch 
wydał następujący rozkaz dzienny 
!o armii.

Począwszy od 1 października woj 
ko. niemieckie wkraczać będzie na 

wyzwolone przez naszego wodza ob 
szary Czech. W ojsko niemieckie

wkraczać tam będzie z radosna du
mą, że jest symbolem niemieckiej dy 
scypliny i porządku i że odtąd będzie 
mogło jako wykonawca rozkazów 
swego uajw yzszego wodza zapevmić 
:\w m  rodakom ochronę niemieckie* 
go oręża.
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